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17.01.2019r.
Protokół  Nr 3/19
z posiedzenia Komisji Edukacji, Kultury i Sportu

odbytego w dniu 17 stycznia 2019 roku

Przewodniczący Komisji A. Buk o godz. 13.00 otworzył posiedzenie Komisji, powitał przybyłych członków i zaproszonych gości. Na podstawie listy obecności stwierdził, iż w obradach uczestniczy 8 członków Komisji, co wobec ustawowego składu wynoszącego 9 osób stanowi quorum do podejmowania prawomocnych wniosków.

Nieobecny: B. Bielawski.

 Lista obecności radnych stanowi załącznik Nr 1 do protokołu.

                                                  Lista gości zaproszonych stanowi załącznik Nr 2 do protokołu.

Ad. 2


Zatwierdzenie porządku obrad 
Przewodnicząca Komisji poddała pod głosowanie projekt porządku obrad, który               w obecności 8 członków – 8 głosami „za” przyjęła w brzmieniu:

1. Otwarcie i stwierdzenie quorum.

2. Zatwierdzenie porządku posiedzenia.
3. Przyjęcie protokołu z poprzedniego posiedzenia komisji.

4. Zaopiniowanie projektu uchwały na IV sesje RP w sprawie planu pracy Rady Powiatu Iławskiego na 2019 rok.

5. Przygotowanie planu pracy Komisji na 2019 rok.

6. Sprawy bieżące i wolne wnioski.
7. Zakończenie posiedzenia Komisji.
Ad. 3 

Przyjęcie protokołu z poprzedniego posiedzenia komisji

Komisja Edukacji, Kultury i Sportu w obecności 8 członków – 8 głosami „za” przyjęła protokół z poprzedniego posiedzenia komisji.
Ad. 4

Zaopiniowanie projektu uchwały na IV sesje RP w sprawie planu pracy Rady Powiatu Iławskiego na 2019 rok.

ref. Przewodniczący Rady M. Borkowski

Przewodniczący Komisji B. Buk zapytał, czy są pytania do planu pracy rady?
Pytań nie zgłoszono.

Komisja w obecności 8 członków – 8 głosami „za” pozytywnie zaopiniowała projekt uchwały w sprawie planu pracy Rady Powiatu Iławskiego na 2019 rok. 

Ad. 5

Przygotowanie planu pracy Komisji na 2019 rok

Radny H. Witkowski – chciałbym zapytać, dlaczego w miesiącu marcu nie ma zaplanowanego tematu i od maja do września też jest długa przerwa.
Przewodniczący komisji A. Buk - taka jest specyfika komisji nie ma żadnych tematów, bo nie ma w tym czasie żadnych wydarzeń, które trzeba byłoby zaplanować na ten czas. Jeżeli zaistnieje potrzeba, to będzie można zwołać komisje w każdym czasie.  
Sekretarz Powiatu A. Rabczyńska - ten plan pracy ma charakter ramowy. Plan jest dostosowany do planu pracy rady, a później do planu ZP. Tak jak powiedział Przewodniczący komisji to nie znaczy, że takie posiedzenia nie mogą się odbyć, bo w razie potrzeby jak życie pokazuje są takie sytuacje.  
Radny P. Jackowski – ja rozumiem, że ten plan pracy jest ramowy, a jak szeroko będziemy omawiać tematy dot. szkół, sportu, czy kultury zależy to od nas.  
Radny M. Rygielski - w pierwszym roku proponuję, aby kilka komisji było wyjazdowych, ponieważ nowi radni mogliby zaznajomić się z naszymi placówkami oświatowymi. 
Przewodniczący Komisji A. Buk – jeżeli jest taka wola to jak najbardziej.
Radny P. Jackowski – ja bym prosił o przedstawienie wykazu naszych jednostek oświatowych.   

Przewodniczący Komisji A. Buk – pan M. Rygielski proponuje, aby następne spotkanie komisji zorganizować w ZS w Kisielicach.

Radny P. Jackowski – czytałem raport dot. szkół średnich w Polsce i z tych rankingów wynika, że technikum w ZS Boh. Września 1939R. z roku na rok obniża swoją lokatę. LO S. Żeromskiego w Iławie również. W związku z tym posiedzenie komisji pierwsze byłoby w ZS w Kisielicach, a później LO i w ZS Boh. Września. Ten ranking jest na tyle wiarygodny, że bazuje na wynikach olimpiad i wynikach matur.  

Przewodniczący Komisji A. Buk – co do rankingu to zmieniają się kryteria i dużo punktów dostaje się w tej chwili za olimpiady specjalistyczne, gdzie niektóre szkoły nie mają szans brania w nich udziału. Trzeba przeanalizować te kryteria i punktację, ale to nie jest tematem naszego posiedzenia.  

Radny M. Borkowski – jak słyszę ranking, to tak jak w sporcie z olimpiadą. Dziś jestem olimpijczykiem to nie znaczy, że jutro nim dalej jestem. Byłbym daleki, aby komisja zajmowała się rankingami. Dowolność stosowania tych rankingów mieszając indywidualne osiągnięcia uczniów z wynikami matur daje niemiarodajną ocenę o jakości pracy szkoły. Tzw. szkoły elitarne powstają i mają swój dowolny nabór zaczynają od poziomu 4.0, a są i takie, że 5.0. To, że uczeń jest podwójnym, czy potrójnym olimpijczykiem, to jest normą, bo innych szkoła nie przyjmuje. Trzeba się skupić co szkoła robi w środowisku i jaki jest wkładany wysiłek na podnoszenie poziomu nauczania. Taki ranking ma charakter silny, błyszczący. 

Przewodniczący Komisji A. Buk – mówimy o różnych rzeczach nie w temacie, ale  można się przygotować w tym temacie i zrobić posiedzenie komisji.         

Radny P. Jackowski – jestem zdumiony to, co powiedział pan Przewodniczący. Ten ranking tworzy kapituła np. osoby, które są szefami komisji egzaminacyjnych, przewodniczącymi komitetów olimpiad. Kapituła cieszy się od lat dużą renomą w Polsce. Wynik jest wskazówką dla absolwenta gimnazjum, gdzie chciałby dalej się kształcić. Tendencja naszych szkół jest coraz niższa. Bardzo mi się podoba pomysł, aby spotkać się z dyrektorami szkół i  porozmawiać, co mają w swoich zasobach i jakie kierunki kształcenia. Może porozmawiamy na temat zmiany kierunków kształcenia. Wiele jest nowych kierunków kształcenia i są chętni. 

Rada M. Borkowski – jeżeli chodzi o rankingi, to jest tak, że szkoła jest na trzysta trzydziestym miejscu w danym roku, a w kolejnym mamy dwóch, trzech olimpijczyków to zmienia, że jestem w pierwszej pięćdziesiątce, a co się dzieje z pozostałymi uczniami?       
Radny P. Jackowski - w tej perspektywie są kryteria i za sukcesy w olimpiadach można dostać maks. 30% oceny, za maturę z przedmiotów obowiązkowych 25%, a dodatkowe 45%. Nie ma tak, że błyśnie dwóch, czy trzech uczniów to wzniesie szkołę na pierwszą dziesiątkę. Trzeba robić wszystko, aby szkoły uczestniczyły w tych olimpiadach to oznacza, że jest wspaniała praca z młodzieżą. To, że nasze trzy szkoły są w tym rankingu to też jest sukces, ale jak widzimy, że z roku na rok ta pozycja spada to trzeba pomyśleć jak zmienić tą tendencję. 

Przewodniczący Komisji A. Buk – jeżeli chodzi o olimpiady to jest tak, że ja również uczniów zniechęcam do przygotowania się do takich olimpiad np. z j. niemieckiego, ponieważ nakład pracy jest tak duży, że muszą zrezygnować z innych przedmiotów, a nie gwarantuje im to kariery.   
Radny M. Rygielski – wiemy, że cały system nie jest dobry, bo wywalczyliśmy sobie KN, która nie umożliwia odpowiednią selekcję, jest negatywna selekcja do szkół. W tej chwili jest jeszcze gorzej, bo nikt np. z zarządu powiatu nie może zasiadać w komisjach, gdzie wybiera się dyrektora szkoły, jest to kompletny absurd.  My działamy odtwórczo jest minister oświaty on ma jakąś wizję, a my musimy dostosować się. Dziś mamy reformę oświaty i nie wszyscy dyrektorzy chcą pomóc, bo jest kłopot z infrastrukturą. Dziś będzie trudno rozmawiać, aby podnieść poziom w szkole jak trzeba myśleć, gdzie ulokować uczniów w szkole, bo będą podwójne klasy pierwsze. Musimy myśleć, aby dyskomfort był jak najmniejszy. 

Radny H. Witkowski - dziwi mnie to jak bardzo próbujemy odkręcić się od tego co mamy czarno na białym napisane. Moim zdaniem dla samorządu powiatowego powinien być sygnałem dla wytężonej pracy w sferze organizacji szkół ponadpodstawowych. Radny P. Jackowski wcale nie ma na celu wywołania jak to jest źle w powiecie iławskim, bo o to nie chodzi. Chciałbym abyśmy dali sygnał, że nikt tego nie bagatelizuje. Myślę, że powinniśmy zostać na tym etapie, że chcemy zobaczyć jak to zrobić, aby te nasze szkoły w tych rankingach nie spadały. 

Przewodniczący komisji A. Buk - ten ranking śledzę od 12 lat i w ciągu tych 12 lat liceum  było na 680 miejscu i na trzysta którymś. Powinniśmy dążyć do jak najlepszych wyników i tu praca nauczycieli z uczniem, dyrekcji to tylko może zagwarantować nam jak najlepsze wyniki i kształcenie młodych ludzi. Dla mnie największym rankingiem jest zdawalność matury i później jak radzą sobie na studiach. 
Radny M. Rygielski – ja bardzo szanuję to co powiedział radny P. Jackowski. Słowa, które powiedział radny wcale nie są złośliwe, ani doszukujące się tego co w dziwny sposób zostało zinpretowane. My się nie łudźmy tym, że będzie tylko jednostronne spojrzenie i będziemy się zastanawiać jak coś wygląda w moich subiektywnych oczach. Będzie dyskusja nawet wtedy kiedy będzie ona trudna dla nas wszystkich.   
Radny P. Jackowski – program pracy komisji jest ramowy. Chciałbym powiedzieć jakie informacje mnie interesują. Mamy sprawozdanie z wysokości średnich wynagrodzeń nauczycieli na poszczególnych stopniach awansu zawodowego w szkołach i placówkach, dla których organem prowadzącym jest powiat iławski. Chciałbym otrzymać dane ilu jest nauczycieli mianowanych, dyplomowanych i od tego chciałbym zacząć. Interesowałoby mnie np. analiza stanu oferty kształcenia i kierunków zawodowych szkół. Ocena poziomu kształcenia – dyskusja z radą pedagogiczną i dyrektorami szkół.  Oferty oświatowe szkół –zajęcia pozalekcyjne. Propozycje dodania nowych kierunków zgodnie z oczekiwaniami przedsiębiorców rynkiem pracy i trendami. Potrzeby absolwentów gimnazjów, czy mamy taki raport zapotrzebowania gimnazjalistów, że np. 2000 uczniów chce być stolarzami, 1000 chce być informatykami, 100 lekarzami, czy coś takiego jest?  
N-k Wydz. EKSP J. Kolman – kuratorium robiło taką ankietę marzeń dla uczniów szkół podstawowych i gimnazjalistów. Na 2000 absolwentów w naszym powiecie tylko 418 odpowiedziało. Ostatnio na spotkaniu też była taka ankieta analizowana w jakim zwodzie chcieliby uczniowie kontynuować naukę.  

Radna G. Taborek – połowa dzieci nie wie, gdzie jeszcze pójdzie. Od 1996 roku samorządy prowadzą szkoły, a nadzoruje ministerstwo, kuratorium. My powinniśmy mieć wiedzę niskich, czy wysokich wyników, ale skupić się trzeba na tym co powinniśmy zrobić. Prowadzić szkołę tzn. zabezpieczyć bazę i jak pomóc dyrektorom szkół. Mamy teraz naprawdę duże wyzwanie, jak zabezpieczyć bazę lokalową dla dwóch roczników, które przychodzą do szkół. Tym trzeba się najpierw zająć, a od rozliczania wyników to jest ktoś inny to nie są nasze kompetencje. Szczęściem dla szkół w powiecie jest to, że duża część radnych pracowała w oświacie, ale jakąś granicę musimy sobie postawić, bo za daleko nam iść niewolno.

Radny P. Jackowski – trzeba spróbować  kształcić w takim kierunku, aby była duża absorpcja do pracy po takim kierunku. Za każdym uczniem idą środki i jeżeli on nie znajduje pracy po szkole to te środki są źle wydane. Nie można iść, bo tak było zawsze, że są murarze, stolarze, to rynek się skończył.        
Radny M. Rygielski - obecny rząd centralizuje oświatę i ja nie mówię, że to jest złe, ale jeżeli centralizuje się, to innego znaczenia nabierają kuratoria i my nie mamy dużego pola manewru. My jesteśmy od tego, aby rozdysponować pieniądze na np. budowę szkół, czy zabezpieczenie potrzeb materialnych, a mamy coraz mniej w kwestii edukacyjnej.    
Przewodniczący Komisji A. Buk – starostwo składa się z wydziałów i jeżeli ktoś z państwa ma potrzebę zasięgnięcia danych to zawsze może pójść i dopytać. A jak ta wiedza kogoś nie satysfakcjonuje to zawsze może dopytać na komisji. Poruszyliśmy takie tematy, że można rozmawiać przez kilka godzin, ale to trzeba byłoby zrobić oddzielne spotkanie. 
Radny M. Borkowski – ja proponuję spotkanie z dyrektorami i radą pedagogiczną. Dyrektor szkoły jest od kształtowania polityki wewnątrz szkolnej, ale nigdy nie jest wstanie sam tego zrealizować. Jeżeli cała rada jest w to zaangażowana to jest duża szansa, że coś zmieni i każda zmiana coś pokazuje. Pracownicy starostwa mają informacje te właściwe, a my radni powinniśmy zetknąć się ze środowiskiem i porównać. Dyrektor zostaje z wieloma problemami, a naszą rolą jest przygotowanie fundamentu. Jeżeli to spełnimy to później można patrzeć na efekty szkoły. 
N-k Wydz. EKSP j. Kolman – jeżeli chodzi o ofertę kształcenia zawodowego w naszych szkołach to ona zawsze wypływa od pracodawców. Aby uruchomić nowy kierunek w naszych szkołach to pracodawca musi wystąpić do dyrektora i ZP, aby taki zawód w naszych szkołach był realizowany. I tak się dzieje, że np. Animex potrzebuje technika przetwórstwa żywienia. Procedurę uruchomienia nowego zawodu w szkole uruchamia dyrektor szkoły. Dyrektor szkoły występuję do wojewódzkiej rady zatrudnienia i te rady zasięgają opinii rady powiatowej zatrudnienia, czy na terenie danego powiatu taki zawód jest potrzebny. Jeżeli otrzymamy taką opinię pozytywną to ZP może taką uchwałę podjąć, żeby szkoła taki zwód wprowadziła. Nasza oferta edukacyjna w kształceniu zawodowym  jest zgodna z tym co nasz rynek pracy potrzebuje.        
Radny P. Jackowski – jest jeden problem w Polsce, że nie ma obowiązkowej przynależności podmiotów gospodarczych do regionalnych izb gospodarczych. U nas może wystąpić tylko pojedynczo przedsiębiorca, ale często nawet o tym nie wie. Może zaprosić na komisję przedsiębiorców i zapytać w jakich chcieliby kierunkach kształcić. Wiem, że brakuje w zakładach drzewnych operatorów cyfrowych maszyn. Te przepisy, które dają większe kompetencje kuratorom to mnie się bardzo to podoba. Ja zawsze byłem wrogiem likwidowania małych szkół podstawowych w gminach. Pierwszoklasista musi wstać o 6 rano i idzie na przystanek autobusowy, a po lekcjach czeka dziecko do godz. 16 na autobus do domu.    
Radny M. Rygielski - odpowiem jak rynek oddziaływuje i jakie zwody rynek potrzebuje. My mieliśmy taki zespół kilka lat temu, który badał rzeczywiste potrzeby rynku. Podczas tych prac zdiagnozowaliśmy jedną rzecz, że najwięcej bezrobotnych było po technikum ekonomicznym. Szkoły działały w ten sposób, że nie patrzyły na to cały czas był nabór na ten kierunek. Jeżeli jest takie finansowanie oświaty to dyrektorzy będą walczyć o subwencje, bo dla nich łatwiej jest mieć klasy ekonomiczne niż inne. Jeden z włodarzy wymyślił, że mechatronik się przyda, ale w tym kierunku kształcili się w Ostródzie. Sprawdziliśmy i okazało się, że po szkole średniej jest dużo absolwentów i nie mają pracy. Po takim kierunku kształcenia byli potrzebni, ale po studiach. Takim spotkaniem z przedsiębiorcami, żebyśmy nie doszli do jakiś błędnych wniosków. My musimy kształcić młodych ludzi, aby mogli znaleźć prace tu na miejscu, ale również dalej. Dziś jest centralne spojrzenie na oświatę. Nie jestem przeciwny temu, bo jest wiele elementów pozytywnych, ale jest coraz mniejsze nasze oddziaływanie na oświatę. 

Radny H. Witkowski - na obradach komisji, czy sesji nie chciałbym rozmawiać na temat rządu i oceniać go w jakikolwiek sposób. Oby było tego jak najmniej, a po dzisiejszych obradach zostało nam w głowach, że jest co poprawiać, tylko kto to ma zrobić i jak. 

Radny A. Dawid – chciałbym zapytać, kto z członków ZP odpowiada za oświatę?

Radny M. Rygielski- ja.
Radny A. Dawid – drugie pytanie, czy któryś z dyrektorów przychodził i mówił, że ma jakieś problemy, bo może my teraz rozmawiamy i rozdmuchujemy temat. Nie do końca zgadzam się z tym, że my nie mamy wpływu na to co dzieje się w danej szkole. Jeżeli dajemy pieniądze to chyba i można wymagać i trzeba tak do tego podchodzić. 

Rady M. Rygielski - nikt dzisiaj nie wymusi pewnych działań na dyrektorze, bo po prostu mówią, że nie dają rady, aby np. przyjąć więcej młodzieży do internatu. Za mało jest dziś placówek i infrastruktury. 
Radna R. Szpindler - w tej chwili rozmawiamy o wszystkim, a tak naprawdę to powinniśmy wysłuchać jakie problemy mają dyrektorzy szkół i można dyskutować. 
Komisja Edukacji, Kultury i Sportu w obecności 8 członków – 8 głosami „za” przyjęła plan pracy komisji na 2019 rok.
Ad. 6


Sprawy bieżące i wolne wnioski
Radny P. Jackowski – może zaplanujemy wyjazdy do szkół  na pozostałe miesiące zgodnie z planem pracy?

Przewodniczący Komisji  A. Buk – odpowiedział, że będziemy sukcesywnie na posiedzeniach komisji ustalać. 
Radna R. Szpindler – jeżeli będą szkolenia dot. oświaty to chętnie wzięłabym udział.
Ad. 7 

         Zakończenie posiedzenia Komisji

Wobec wyczerpania porządku obrad Przewodniczący Komisji Andrzej Buk 
o godz. 14.45 zamknęła posiedzenie Komisji. 
Protokołowała  




Przewodniczący Komisji

Sylwia Rękawiecka-Połeć 
                                           Andrzej Buk                             
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